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Emigracja
W poprzednim  num erze „Rze­

miosła" inform owaliśm y naszych 
czytelników o decyzji rządu 
francuskiego, ina mocy k tó re j -— 
zgodnie iz lin ią w y tkn ię tą  przez 
S tany Zjednoczone i Anglię —- 
frank  francuski został zdewalu- 
ow any o  około jedną trzecią 
sw ojej dotychczasowej w arto ­
ści, dzięki czemu nastąpiło  w y­
rów nanie w alu t bloków: złotego 
ii sizterlingowo - dolarowego. Po­
rozum ienie w alutow e trzech naj 
w iększych m ocarstw  w alu to­
w ych zm ierza k u  przyw rócenia 
swobody w dziedzinie obrotu to ­
w arów  i kapitałów , przez uchy­
lenie w zględnie znaczne złago­
dzenie tych wiszystkieh restryk- 
cyj gospodarczych, k tó re w re ­
zultacie w pędziły  gospodarkę 
św iatow ą w ślepy zaułek. Akt 
powyższy, jeżeli k ierow ały  nim 
pobudki napraw dę szczere, je ­
żeli przyśw iecały, mu cele, pro­
w adzące istotnie do gospodar­
czego, a co za tym  idzie również 
politycznego odrodzenia schorza­
łego organizmu światowego jest 
wagi niezmiernie doniosłej i moż­
na śmiało postawić iezę, że stano­
wi on najw ażniejsze posunięcie w 
skali m iędzynarodow ej, jakiego 
dokonano w  perspektyw ie osta t­
nich k ilkunastu  lat.

Państw a, k tó re zaw arły poro­
zum ienie w alutow e, zw róciły się 
do innych państw  z apelem  o 
analogiczną akcję, a w rezu lta ­
cie H olandia, Szw ajcaria, Italia 
/dew aluow ały  rów nież swą w a­
lutę, a n iek tóre państw a, ja k  
Czechosłowacja, po raz drugi. 
Rząd polski, po gruntow nym

i surowce
zbadaniu sy tuacji prizez m ini­
strów  gospodarczych a następ­
n ie  po przedyskutow aniu  zagad ­
nienia na Radzie M inistrów sta ­
nął n a  stanow isku, iż n ie widzi 
konieczności dokonywania w 
obecnych w arunkach jakichkol­
w iek 'zmian w  sw ej polityce fi­
nansow ej, k tó ra  kontynuow ana 
będzie nadal w dotychczasowym 
k ierunku.

Sum ując efek ty  polityki go­
spodarczej, p row adzonej od ro ­
ku przez czynniki rządow e z 
niezwykłą ostrożnością, a uw ień­
czonej już  dzisiaj rzetelnymi 
sukcesami, możemy z całym  za­
ufaniem w ierzyć, że Rząd obrał 
w obecnej n iew ątpliw ie tru d n ej 
dla pow zięcia decyzji, sy tuacji 
— w yjście, odpow iadające cał­
kow icie dobrze zrozum ianem u 
interesowi Państw a i społeczeń­
stwa.

Wbrew utrzym aniu naszej 
w alu ty  na dotychczasowym 
w ysokim  poziomie nie ulega 
wątpliwości, że Rząd Polski z ca­
la gotowością /przystąpi do 
w spółpracy nad odbudową go­
spodarczą zapoczątkow aną przez 
trzy  m ocarstw a światowe, je d ­
nak pod w arunkiem  dokonania 
pewnych zasadniczych zmian, 
k tó re  stanow ią sine qu a  non 
dalszego rozw oju i  pom yślno­
ści naszego Państw a.

W arunki te sprecyzow ał ostat­
nio n a  posiedzeniu d rug iej Ko­
m isji Ligi Narodów, reprezen­
tant, Rządu polskiego p. V. Mi­
nister Przem ysłu i H andlu Dr. 
Adam Rose.

P. V.-Minister stw ierdził, że

t. zw. zrów nanie pieniądza sa­
mo przez się n ie może dać w y­
ników  w ystarcza jacy  cli, jeżeli 
chodzi o u trzym anie bilansów  
płatniczych. Faktem  je st bo­
wiem, że po raz pierw szy w 
dziejach ludzkości postęp tech­
niki prześcignął zdolność kon- 
sum eji. A by zrów nanie p ien ią­
dza stało  się skuteczne, należy 
dążyć do zrów noważenia b ilan­
sów płatniczych pojedyńczych 
państw . Polska, w chodząc przed  
k ilkom a miesięcam i na drogę 
ograniczeń dewizowych, powo­
dow ała się troską, aby nie spro­
w adzać do siebie towarów, za 
k tó re  n ie m ogłaby później za­
płacić. D la Polski niepodobień­
stwem byłoby dopuszczenie nie­
ograniczonego im portu, bez tro ­
ski o zapew nienie przede 
w szystkim  im portu  niezbędnych 
surowców. Kwestia spraw ie­
dliwszego rozdziału surowców, 
je s t zatem dla Polski, k tórej 
im port stanow ią w  50% surow ­
ce — zasadnicza i w arunku jąca  
dalszą ew olucję gospodarczą.

Onulgilm kap italnym  zagadnie­
niem! — t'o swoboda em igracji. 
Polska jest krajem  o wysokim 
przyroście ludnościowym a rów ­
nowagę gospodarczą u trzym y­
wać może poprzez emigrację nad 
mitami ludności. Szczególnie pa­
ląca je s t spraw a ludności żydów 
dkiej. T rzy  m iliony sześćset ty ­
sięcy ludności żydiowsikiej mie- 
szika w m iastach, upraw iając 
przew ażnie handel iii stanow iąc 
ogniwo pośrednictw a. K iedy na 
zachodzie zracjonalizow ano han 
del i zniesiono zbędne ogniwa 
poślredinilotwai, w  Poiis.ee każda 
nowa kooperatyw a rolna, każde
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Uowe przedsiębiorstw o, siiwo-rz-o 
r e  w  ce lu  polepszenia organiza­
cji handlow ej, w yw ołuje  tru d ­
ności w  egzystencji setek rodzin 
żydowskich.

Jest rzeczą niedopuszczalną, 
mów iii ipl. V-M inister, aby tego 
rodzaju  dlnisiytucje, ja k  Liig-a N a­
rodów, ja k  Milędzynairodowe Biu 
ro P racy, zajm ow ały się zagad­
nieniami em igracyjnym i tylko 
teoretycznie, śnie staw iając sp ra ­
w y konkretn ie . D la ta k  k ap ita l­
nych zagadnień ja k  em igracja 
muszą się znaleźć rozw iązania 
pozytyw ne.

D wa powyższe zagadnień i-a 
w ysuw ają się w  Polsce na p lan 
przewozy. Jednakow oż dla cało­
kszta łtu  isą i one tyjlko fragm en­
tem,. N ależy bow iem  działać nów 
uo-cześ-nie na  wiszystkieth odcin­
kach, aby  uzyskać istotną po­
praw ę.

D la  ziluistiroWamiia w agi1 siurow 
ców, na-dlmienić należy, że n-iezbę 
dny ich im port zbliża się u nas do 
sumy 500 milionów zł. rocznie. W 
samym rzem iośle im port ten w y 
nosi k ilkadziesią t m ilionów  zło­

tych. Sum y te obciążają bilans 
płatniczy, napawając, w ieczną 
troską ó  jego aktyw ność i absor­
bu jąc  wiele energii dla utrzym a 
nia go n a  poziomie. Zjawisko to 
wywiołuje rów nież absurdalny  
w -swym założeniu dum ping eks­
portow y, k tórego  olbrzym ie ko­
szta ponosi ludność Państw a.

Niemniej poważne jest zagad­
nienie em igracji. P rzed w ojną 
em igrowało z Polski rocznie o- 
kolo 150—200 tysięcy  ludności, 
osiedlając się w irtóżnyeh p u n k ­
tach k u li1 ziiemiskiiej, zwłaszcza w 
obu A m erykach. D zisiaj ruchy 
em igracy jne sk u rczy ły  się do 
minimum, w yw ołując niewidzia­
ne dotąd w tej skali bezrobo­
cie. A jednlak są j eszcz.e na świe 
ci-e olbrzym ie obszary  p raw ie 
niezamieszkalne. O tw arcie dla 
em igracji tych k ra jó w  pozo­
stających  przew ażnie pod w ła­
dzą trzech państw  porozumienia 
walutowego, jest kw estią dobrej 
woli z *ich strony. Zobaczymy, 
czy ta  dobra wola, zgodnie z za­
powiedzią, wcielona będzie w 
czyn. 1 W. G.

W  sprawie am ortyzacji i prow adzenia  
tabel am ortyzacy jnych*)

W dlniu 6 październ ika r. b. 
pod przew odnictw em  P. D y rek ­
to ra  D epartam entu  dra J. Lu- 
bowiickiego odbyła się w M ini­
sterstw ie S karbu  konferencja 
-przy w spółudziale przedstaw,1i-cie 
li sam orządu gospodarczego- o- 
raz fachowców księgowych. Cel 
konferencji — omówienie sp ra ­
w y  am ortyzacji i prow adzenia 
tabel am ortyzacyjnych.

W zw iążku z p-owyżsizą konfe­
rencją  należy przypom nieć, że

1) zgodnie z postanow ieniam i 
art. 6 (uisitalwy o państw ow ym  po­
d atk u  dochodowym  oraz p rzep i­
sami! § 14 rozporządzenia w yko­
nawczego do te j ulsitlawy —• z do­
chodów mogą być również po­
trącane coroczne prawidłowe od­
pisy na zużycie budyków, ma-

*) Z m ateriału zawartego w  niniejszym  
artykule, pióra p. naczeln ika W. K o­
złow sk iego  sko-rzystała „G azeta H a n ­
d lo w a ' przedrukow ując go w num e­
rze 235 z diniiia 8 października r. b. 
przed okazaniem  się b ieżącego w yda­
nia „Rzemiosła".

szyn i wszelkiego rodzaju mart­
wego inwentarza,

2) prowadzący prawidłowe 
księgi handlowe (uproszczone), 
mogą jednorazowo odpisać cał­
kowitą wartość przedmiotów, 
których zw ykły okres zużycia 
nie -przekracza lat pięciu,

3) 'odpisy na am ortyzację 
powiinny odpow iadać rzeczyw i­
stem u zm niejszeniu się wartości, 
jakiem u uległy budynki., m aszy­
ny ora-z inlwenltarz m artw y i u- 
rządzenia w  okresie, m iarodaj- 
nym do w ym iaru podatku.

4) wysokość potrąceni ai na a- 
mortyzaiaję zależy od  natu-ry 
przedm iotu, przy czym -miarą 
wys-okości- dopuszczalnych odpi­
sów je s t w yłącznie faktyczne 
zużycie; to  ustala się w stosun­
k u  procentow ym  do .kosztów n a­
bycia 1'ulb w ytw orzenia p rzed ­
m iotu; w razie trudności w  usta 
leniu te j  w artości należy posił­
kow ać się inną zbliżoną w arto ­
ścią, jaik suma szacunku ubez­
pieczenia od ognia z, dodatkiem  
10 iproc.. za fundam enty — przy

nieruchom ościach, a, w ostatecz­
nym  -razie w artość inależy usta­
lić p rzez  biegłych. — Raz p rzy ­
ję ta  lub  (ustalona w artość p rzed ­
miotu jest podstaw ą odpis a ń z 
tytulłu zużycia w  latach następ­
nych,

5) w  celu  p rzyznan ia  stosow­
nego potrącenia- ty tułem  zużycia 
— władza wymierzająca poda­
tek powinna przyjm ować bez 
przeprowadzenia dalszych do­
chodzeń co do wysokości fak­
tycznego zużycia normy nastę- 
pujące:

1) p rzy  budynkach  m ieszkal­
nych m urow anych 1 procent,

2) -przy budynkach  m ieszkal­
nych drew nianych i z t. -zw. rnu- 
ru  pruskie-go — 2 proc.,

3) p rzy  budynkach  gospodar­
czych m urow anych — 1,5 proc.,

4) p rzy  budynkach  gospodar­
czych drew nianych i  z t. zw. m,u- 
ru  pruskiego — 3 procent,

5) p rzy  budynkach fabrycz­
nych m urow anych — 3 procent,

6) p rzy  budynkach fabrycz­
nych drew nianych — 6 procent,

7) plrzy ruchomościach (urzą­
dzenia- b iur, kantorów , kancela­
rii, ,sklepów, hoteli,, (pensjona­
tów  i t . p.) — 5 procent,

8) p rz y  maszynach, narzę­
dziach, urządzeniach fabrycz­
nych, kopalniach, piecach fab ry ­
cznych i t. p. — 10 piuocenit,

9) przy samochodach i trak to­
rach — 20 proc. w artości p rzed ­
miotu.

G dy żądanie pirztez podatnika 
wyższego po trącen ia  nasuw a 
wątpliwości,, należy odjpowiedinie 
sum y ustalić przez biegłych.

W tym  m iejscu zaznaczyć na­
leży, iż dopuszczalność potrąceń 
na am ortyzację przedm iotów , 
w skazanych w art. 6 ustaw y o 
państw ow ym  podatku  dochodo­
wym, je s t ustępstw em  o-i zasa­
dy, m ianow icie, że tw orzenie 
wtołlnydh od po d a tk u  rezerw  z 
dochodów ina żadine cele nie jest 
dopuszczalne, a w ięc ty lko  w y­
ją tk iem  są odliczenia z dochodu 
na fundusz, (kapitał) am ortyza­
cyjny.

W zw iązku z odpisam i na  a- 
mortylzaicję pow staje zagadnie­
nie, czy w  tych  w ypadkach, w 
k tórych  przedsiębiorstw o zam y­
ka swój okres eksploatacyjny  
stratą , wiimino- ono am ortyzow ać 
m ajątek  w  norm alnej wysoko-
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ści, czy też am ortyzacja może 
być całkow icie luib częściowo 
p rzynajm nie j ipomiechatna. — Pod 
tym  wizgłiędem śc iera ją  się dwa 
poglądy: jed en  z nich .wypowia- 
da się za zasadą n ie  ulzależnie- 
nia am ortyzacji od w yników  b i­
lansow ych p r  z e ds ięh iorstw  a ,
drugi za jm u je  stanow isko p rze­
ciwne.

Jeżeli chodzi o Kodeks H an­
dlow y z r. 1934, to ten  w a r ty ­
kułach 248 i, 423 nakazu je co­
rocznie czynić odpisy nai umo­
rzenie, k tó re  odpow iadałyby 
zm niejszonej w artości inw esty­
cji w sku tek  zużycia. — Jak za­
znaczono w yżej — ten  sam po­
gląd w yraża i ustaw a o podatku 
dochodowym, k tó ra  w ant. 6 mó­
wi o corocznym praw idłow ym  
odpisyw aniu na zużycie.

Wtmyśl ju d y k a tu ry  N ajw yż­
szego T rybunału  Adimiaiifetracyj 
neigO' (w yroki z dW 8. Y. 25 r. 
LRej. 588/27 i z dn. 17. XII. 29 r. 
LRej. 4931/27) p ła tn icy  podatku 
dochodowego, podlegający7, opo­
datkow aniu  na zasadzie art. 21 
(osoby prawne prowadzące pra­
widłowe księgi handlowe) — nie 
m ają p raw a domagać się, by  p rzy  
w ym iarze strącano z przycho­
dów odpisania ma. zniżycie bu ­
dynków , .maszyn i  wszelkiego 
rodzaju  .martwego inw entarza — 
nie wykazanych w zamknięciu 
rachunkowym. Przy wymiarze 
podatku dochodowego dla osób 
fizycznych ma zastosowanie w y­
rok N. T. A. z dnia 25 listopa­
da 1933 r. LRej 2346/33, który 
wypowiada zasadę, że władza 
ma podstawę do nieuwzględnie­
nia odpisów na zużycie od takich 
obiektów, których okres używał 
ności już upłynął.

P rzy  .opodatkowaniu osób p ra  
winy oh olkines używalności przed 
rniiotu nie jest ograniczony i. do­
konyw anie odpisów na am orty­
zację może. być zawsze uskutecz­
nione, o ile ogólna suma odpisu 
nie w yrów nała p ierw otne j w a r­
tości. bilansow ej.

Pow racając  do tem atu  obrad 
kom isji — należy  zaznaczyć, iż 
ob rady  cechowało współtae dą­
żenie do w yjaśn ien ia  kw estii 
w ątpliw ych, a w ięc kom isja w y ­
powiedziała. się za tym  ,ab y :

1) ooirioczinę odpisy n.a am orty­
zację budynków , maszyn, i wszel

kiego rodzaju  m artwego inw en­
tarza b y ły  uskuteczniane — nie 
zależnie od w yników  bilanlso- 
w ych przedsięb iorstw a;

2) prawio odpisów n.a am orty­
zację przysługiw ało właściicielo- 
wii przedm iotów  m ajątkow ych, 
n ie zaś dzierżaw cy;

3) odpisy na am ortyzację b y ­
ły  uskuteczniane odj w artości n a­
bycia lub w ytw orzenia p rzed­
miotów7 m ajątkow ych przy czym 
aby spadkobierca mólgł odpisy­
wać na am ortyzację odnośne 
kw oty  od w artości uzyskanych 
(oszacowanych) w  piostępowan.iu 
spadkow ym  przedm iotów  m ają t 
kowych, podlegających am orty­
zacji;

4) odpisy ma am ortyzację od 
przedmiotów,, m ajątkow ych, na­
bytych  w  ciągu roku, u sku tecz­
niać w stosunku irozczinym, nie 
zależnie odi daty  nabycia p rzed­
miotu m ajątkow ego, podlegają­
cego am ortyzacji;

5) odpisy n a  am ortyzację za 
okres pięcioletni, poprzedzający 
nok podatkow y 1937, m ogły być 
w ciągu następnych 5 lat podat­
kow ych odpitsame p rzez  p ła tn i­

ków prow adzących praw idłow e 
(uproszczone) księgi handlowe, 
k tórzy  z. uwagi na u jem ne w yn i­
ki bilansowe — nie przeprow a­
dzili odlpilsań na arnortyzację;

6) nie m iał m iejsca przym us 
prowadzania, tabel am ortyzacy j­
nych ipi:1zez płatn ików , k tó rzy  
przeprow adzają  odjpisy am orty ­
zacy jne na  podstaw ie źródło­
wych (podstawowych) ksiąg — 
inw entarza.

Należy oczekiwać, że słuszne 
postulaty, zgłoszone przez przed­
stawicieli sfer gospodarczych, 
zostaną uwzględnione w rozpo­
rządzeniu wykonawczym do u- 
stawy o państwowym podatku 
dochodowym, które to rozporzą 
dzenie ukaże się prawdopodob­
nie w miesiącu październiku rb.

Poruszone w yżej zagadnienie 
— odpisów amortyzacyjnych 
wiąże się z nader ważnym zaga­
dnieniem jakim jest upowszech­
nienie prowadzenia ksiąg han­
dlowych, do czego od dłuższego 
czasu nawołuje Samorząd Gos­
podarczy Rzemiosła.

W. Kozłowski.

N arad y  sfer gospodarczych w sprawie ulg 
podatkowych dla inwestycyj przem ysłowych

W dlniifu 9 październ ika rb. ma 
się odlbyć w  M inisterstw ie Skar­
bu  k o n ferencja  p rzy  udziale 
przedstaw icieli sam orządu go­
spodarczego w  spraw ie uillg po­
datkow ych dla inw estycyj prze­
mysłowych.

M inisterstwo Skarbu  pirzygoto 
w uje .piropekt u%  podatkow ych 
dla inw estycyj przem ysłow ych, 
podejm ow anych przez, in ic ja ty ­
wę pryw atną, co ja k  wiadomo 
związane jest z realizac ją  odpo­
w iedniej uchw ały n a rad y  gospo 
clantczej. — N a w zm iankow anej 
komifeirenlclji) p rzedstaw icie li Sa­

m orządu Ptrzetmyałowo - H an­
dlowego w ysuną postulaty w o- 
maw Lanej m aterii.

Po zapoznaniu się >z- postu la ta­
mi .Samorządu P’rzemys.owo - 
H andlowego — będą następnie 
rozważanie postulaty , zgłoszone 
przez przedstawicieli. innych Sa 
mo rządów  G ospodarczych.

N ależy oczekiwać, iż ew entu­
alnie u lg i podatkow e d la imwe- 
stytcyj przem ysłow ych — będą 
dotyczyć głównie przedsię­
biorstw], prow adzących p raw id­
łowe (uproszczone) księgi h an ­
dlowe.

W alne Zebran ie  Spraw ozdaw cze Kasy 
Bezprocentowego Kredytu Rzemiosła  

Chrześcijańskiego w W arszaw ie
D nia 30 w rześnia r.b. w  loka- 

llu Zw iązku Rzem ieślników 
C hrześcijan  w  W arszaw ie p rzy  
u licy  M iodowej 14, odbyło1 się 
zebranie spraw ozdaw cze Kasy

Bezproc. K redy tu  p rzy  liicizmym 
udziale członków i zaproszo­
nych gości. Zebranie zagaił p re ­
zes Stanisław  Lipczyński, po- 
czvm snra w oz.danie z działalno-
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ści dotychczasow ej /kasy złożył 
puiltk. B. S ikorski D y rek to r Zw. 
Iżb Rzem. N astępnie przem a­
w iał poseł prezes A. Snopczyń- 
skii, poruszając w siwoiim p rze­
mówień iu działalność różnych 
nie powołanych „komitetów" któ­
re rek lam u ją  się działalnością 
d la  rzemiosła, bez ap robaty  i bez 
kontaktu: z rzemiosłem. Idea
Kas Bezprocentow ych znalazła 
wśród! rzem i eślniików należyte 
zrozulmlienie i poparcie. O fiary  
napływ ają licznie ze w szyst­
kich sitkom k ra ju . Izba Rzernie- 
śiłnicza w W arszaw ie ofdiairiowała 
300 złotych nai kap ita ł zakłado­
wy, a Związek Izb Rzjemieślni-

Izba Rzem ieślnicza zawiadam ia 
że do pełnienia obowiązków D y­
rek to ra  Izby — na m ocy uchw a­
ły  Zarządu Izby z dn. 16 b.m. — 
został upow ażniony p. Józef lło - 
łyńsiki, k andydat na stanowisko 
D yrek to ra  Izby.

P. H olyński objął agendy D y­
rek to ra  Izby w" dn. 16 b.m.

*
Józef H olyńsk i u ro d ził się 

dnia 13-igo lutego w  Krzycze- 
wie, ziemi mtohy/łowlskiej (Bia­
łoń ulś). Gimjniazjum hum anisty ­
czne ukończył w  roku  1906 w 
M ohylawie, masiłępnie W ydział 
P raw a U niw ersy te tu  w  Ki­
jow ie w  roku  1913. W ro k u  1914- 
1916 służył jako  szeregowiec 
arm ii rosyji.skLej. W roku  1916 
ranny  pod Mołodeczmem w w al­
kach z Niemcami!, p racu je1 póź­
n ie j w  organizacjach pomocy 
ofiarom  w o jny  i op iek i nad u- 
chodźeamii, biorąc czynny uidział 
w P.O.W. w Homlln. W spółdzia­
ła w  organizow aniu  oddziału 
źbrojnego w  Homlu celem odbii- 
cia. jeńców  Polaków z więzienia 
b olsze wielkiego, oiraiz w powiecie 
czerylkowislkiim (Białoruś) dla o- 
b rony  życia ludności, od napa­
dów band  bolszewickich. W 
słycanliti 1919 roku pow rócił do

czych w łasnym  kosztem d ru k u ­
je s ta tu ty  kas. Apelem do1 zebra­
nych, ab y  wiszyscy zapilsali się 
na ciżłonlków kasy, zakończył p. 
poseł sw oje przem ów ienie. D y­
rek to r Zw iązku Rzem ieślników  
C hrześcijan  w  W arszaw ie p. 
Glapińskii—zgłosił wniosek, aby  
w szystkie cechy zapisały się na 
członków w spierających  kasy. 
W szystkie przem ów ienia b y ły  
nacechow ane głębokim zrozu­
mieniem w ażności akc ji zakła­
dania kas bezprocentow ego k re ­
dytu  w  całym  k ra ju  i znalazły  
pełny  oddźw ięk w śród zebra­
nych, k tó rzy  po zebraniu  licznie 
zgłosili sw ój udział w a k c ji.

k ra ju  i osiedlił się w Siedlcach, 
gdzie objął stanow isko w  U rzę­
dzie W alki z Lichwą i Spekula­
cją pełn iąc  funkcję  Zastępcy N a­
czelnika O kręgu  w VI sit. sł. wy- 
komywluijąe obowiązki!, w chodzą­
ce w zalkres opracow yw ania za­
rządzeń norm ujących  życie go­
spodarcze na. teren ie  okręgu sie­
dleckiego. W czerlwicu 1920 
w stąp ił do Urizędu Zdobyczy 
W ojennej w charak terze Inspek­
tora F ron tu  Poleskiego w V st. 
sł. W  czaisie ofensyw y bolszew ic­
k ie j zgłosił się na front lecz od 
w ładz U rzędu Z. W. n ie  dostał 
zezwolenia na porzucenia stano­
wisko Inspektora U rzędu. Wobec 
śmierci Głównego Inspektora 
Piotrow icza, na  froncie piod W ar­
szawą, obją ł w  zastępstw ie aż do 
ostatecznej lik w id ac ji Urząd 
Zdobyczy W oj emme j .

N astępnie pe łn ił obow iązki 
D yrek to ra  W ojewódzkiego To­
w arzystw a Rolniczego w Brze­
ściu m. Bugiem.

O d  roiku 1933 b y ł sek re ­
tarzem  W ojewódzkiego U rzę­
du Rozjemczego w Brześciu n.B. 
p racu jąc  na tem  stanow isku aż 
cło czasu objęcia stanow iska d y ­
rek to ra  Izby Rzem ieślniczej w 
Brześciu n.Bugiem.

W ośrodku ślusarskim  w  Świąt­
nikach zbadali stan  tam tejszej 
p rodukcji tanich  kłódek, stw ier 
dzając, że p racu je  tam kilka 
w iększych przedsiębiorstw  czę­
ściowo zm echanizowanych (s. z 
o. o. M. C zerw iński i  S-ka) oraz 
k ilkadziesiąt drobnych zakładów 
chałupniczych, k tó rym  częścio­
wo rozdaw ane są przez n ak ład ­
ców części kłódek do złożenia. 
P rodukcja  świątniidka opiera się 
w  dużej m ierze1 na przerobie 
starego żelaza, b lachy i d ru tu . 
Br alk odpowiednich środków  fi­
nansowych i należyte j o rgan i­
zacji uniem ożliw iają zaopatry ­
wanie w  surowce z p ierw szej rę ­
ki.

W yroby św iątn ick ie dla b ra ­
ku  odpow iednich urządzeń sta­
now ią gatulnek tan i i o niskim  
poziomie jakościow ym .

Pow oduje to zm niejszanie się 
zbytu  w yrobów  i w połączeniu 
z zorganizow anym  systemem na­
kładczym  w yjątkow o niski stam 
zarobków  chałupników .

W ośrodku  kow alskim  w Suł­
kowic ach p rodukcja  kow alska 
prow adzona jest p rzez spółdziel­
nię „M ałopolski P rzem ysł C ha­
łupniczy", k tó ra  nabyła m ajątek  
zlikw idow anej spółki K owal­
skiej. Spółdzielnia pow stała w 
końcu ir. 1934, jako  organizacja, 
m ająca na  ceku handlówce zorga­
nizowanie zbytu  chałupniczych 
w yrobów  suiłko wiilczk iich.

IIruchom ione kuźn ie  m echa­
niczne w  budynkach  b. szkoły 
kow alsk iej oddane zostaną do 
płatnego uży tku  m iejscow ym  
kow alom  i, ślusarzom , ze spe­
cjalnym  uprzyw ile jow aniem  
członków Zw iązku Kowalii.

P rodukcja  Sulikowie opiera 
siię na  stu  k ilkudziesięciu  kuź­
niach przew ażnie jednoogniisko- 
wyc.h i nastaw iona je st na oku­
cia budow lane, podkow y i n a­
rzędzia użyteczności ogólnej. 
S tan je j  je st dość p rym ityw ny  
i jakość w yrobów  niezbyt w y­
soka. W szeregu rozmów z przed 
stawiicielami Izby Rzem. w  K ra­
kow ie i Spółdzielni „M ałopolski 
P rzem ysł C hałupniczy" delega­
ci Zw. Izb w skazyw ali n a  k o ­
nieczność lUspiraiwnliemia organi­
zacji p ro d u k c ji i ap ara tu  h an ­
dlowego w arsztatów  sułkowic- 
k ieb .

Ś w i q t n i  k i i S u ł k o w i c e
Przedstaw iciele Zw. Izb. Rzem. PirusnKosteakii odw iedzili w obie 

R. P. K ierow nik BOHR i rzeczo- głym tygodniu  Świiąltfniilki i Suł- 
znawca1 techniczny iiniż. Antoni kowiiice.

N o w y D yrektor Izby Rzemieślniczej 
w  Brześciu nad Bugiem
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Z Ż Y C IA  S A M O R ZĄ D U  RZEM IEŚLNICZEGO  
I O R G A N IZ A C J I RZEM IEŚLN IC ZYC H

Z  Izby Rzemieślniczej w Łodzi
SPRAWA KSZTAŁCENIA UCZ­
NIÓW PRZEZ RZEMIEŚLNIKÓW 

POSIADAJĄCYCH KARTY 
RZEMIEŚLNICZE.

Na mocy o kólnilka M in 'ster­
ał w a P rzem ysto  i H andlu z dinia 
15 m aja b. r. rzem ieślnicy nie 
posiadający dytplloimów m istrzów 
skiich, a kształcący uczniów o iile 
prow adzą w ar/sztaty na podsta­
wie k a r t rzem ieślniczych, mogą 
zaw rzeć z uczniam i um ow y i za­
re jestrow ać je  w Izbie Rzemieśl- 
czej przed dniem 1 stycznia 1937 
roku i  tą  drogą uniknąć sku t­
ków  nielegalnego kształcenia. 
N adm ienia się, że po upływ ie 
tego term inu, rejestrow ane będą 
w yłącznie Umowy zawieranie z 
mi-atlrzami, zaś posiadacze k a rt 
rzem ieślniczych kształcący uczni 
bez zare jestrow anej um ow y po­
ciągani będą do odpowiedzialno 
ści kanno - adm in istracy jnej, a 
jednocześnie narażą  się na po­
w ażne s tra ty  m ateria lne  z pow o­
du w yp łaty  uczniom odszkodo­
w ania za stracony okres nauki, 
k tó ry  n ie  zostanie im przy egza­
m inie zaliczony.

POWOŁANIE P. ZALASIKA 
NA PREZESA SPÓŁDZIELNI 
WYTWÓRCÓW WYROBÓW 

DRZEWNYCH.

D nia 21 w rześnia b. r. Rada 
N adzorcza Spółdzielni W ytw ór­
ców W yrobów  D rzew nych w Ło­
dzi w ybra ła  na prezesa Zarządn 
p. Zalasilka, w łaściciela w y­
tw órn i w yrobów  drzew nych, na 
miejisice p. Zygm unta K alińskie­
go, k tó ry  zrzekł się m andatu.

CHRZEŚCIJAŃSKA SPÓŁDZIEL 
NIA KRAWIECKA W BRZE­

ZINACH.

Poszukuje k ierow nika handlo­
wego. Kandydaci,, posiadający 
odpow iednie fachowe kw alifika­
c je  wiinini składać szczegółowe 
o ferty  w W ydziale Ekonomicz­
no-Ha nldlb w ym Izby  Rzem ieśl­
niczej w  Łodzi, ul. Moniuszki 6.

KARY ZA NIELEGALNE 
WYKONYWANIE RZEMIOSŁA

Alko ja  zw alczania n ielegalne­
go w ykonyw ania rzem iosła w 
ciągu ostatnich tygodni p rzy ­
b ra ła  n a  sile, w ynikiem  cizego 
jest zarządlzeinie zaniknięcia 
przez U rząd Przem ysłow y I in­
stancji p rzy  Zarządzie m. Łodzi 
w arsztatów  rzem ieślniczych, o- 
raz ukaran ie  w łaścicieli tychże 
grzyw nam i pieniężnym i, ja k  na­
stępuje: 1) Moszek Miajer K ry­
g ier — izakłnd szewtcki — ul. 
Wo-llborslka 30 -— zł. 13.—, 2) Ka­
zim iera Jach — zakład cholew­
ka rsk i — uli. A ndrzeja 28 — zł. 
10.—, 3) D ora Fucik — zakład 
kapeluszniczy — uli. G łówna 6 ■— 
zł. 15.—, 4) Fajiga Na jtman — za­
kład rzeźniczy — ml. P iotrkow ­
ska 176 — zł. 20.—, 5) Mojżesz 
Baum an — zakład  szewiski — ul. 
Piotrkowisfka 180 — zł. 15.—, 6) 
M ojżesz K in d e r — zakład to k a r­
ski — ul. P iotrkow ska 231 — zł. 
15.—, 7) K urt Hoffman —- chem. 
ezysizclz. odzieży — ul. Zgierska 
138 — zł. 20.—, 8) Ida K link — 
kraw cow a, ul. A dwokacka 3 — 
zł. 30.—, 9) Zenon D ąbrow ski — 
bednarz -— ul. Profesorska 16 — 
źł. 15.—, 10) S tanisław  Jastrzęb­
ski — szewc — ul. L im anow skie­
go 135 — zł. 15.—, 11) Bolesław 
B iałkow ski — zakład  szewicki — 
ul. Limanowskiego 181 — zł. 20,
12) Józef Szewczyk — zakład 
szew ek! — uil. Limanowskiego 
168 — zł. .15.—, 13) K azim ierz 
Rokicki — zakład szewiski — ul. 
Lim anow skiego 35 — zł. 10.—

KURS DOKSZTAŁCAJĄCY 
ZAWODOWY DLA MURARZY 

I CIEŚLI.

D obre w yniki kurisu dla k an ­
dydatów  do egzam inu w  zawo­
dach m urarsk im  i ciesielskim  
zorganizowanego przez Izbę Rze- 
mieślniczą łącznie ze Związkiem 
M łodzieży C hrześcijańsk ie j Pol­
skiej YMCA w  Łodzi w p ierw ­
szy d i  miesiącach roku  bieżące­
go oraz wzgląd na trudności na­

potykane stale przez osoby n ie­
dostatecznie przygotow ane do 
W spomnianych egzaminów, sk u t­
kiem  czego w ielu  z nich nie zda­
je  — skłoniły  Izbę Rzem ieślni­
czą do pow tórzenia kursu .

D rugi k u rs  dokształcający za­
wodowy dla m urarzy  i cieśli roz­
pocznie się w Łodzi dnia 16 listo­
pada 1936 r. Zapisy w  term inie 
do dnia 5 listopada p rzy jm u je  
Polska YMCA w Łodzi, ul. Mo­
niuszki 4-a. Oipłata za kurs w y­
nosi 25 złotych.

Program  kursu  obejm uje 240 
godzin w ykładow ych, z czego in a :

1) Budownictwo z rysunkam i 
odręcznymi, i zawodowymi p rzy ­
pada 96 godz.

2) M ateriałoznaw stw o budow ­
lane z podstaw, w iad. z techno­
logii — 24 godz.

5) Język polski) z korespon- 
denlcjtą — 32 godz,, 4) Rachunki 
z geom etrią — 24 godz.

5) K osztorysowanie z rachun­
kow ością — 22 godz.

6) G eografia gospodarcza — 12 
godz.

7) P  r aiwo zna wist w o (pr. budow ­
lane, przem ysłow e i t. p.) — 22 
godz.

8) H igiena — 8 godz.
Egzamin w stępny, spraw dza­

jący  wiadomości ogólne i zawo­
dowe -kandydatów, odbędzie się 
16 listopada.

Polska YMCA urządza w cza­
sie od 2 do 16 listopada kurs 
przygotow aw czy dla tych k an ­
dydatów, k tó rzy  posiadają ,z)naez 
ne braki w zakresie przedm io­
tów ogólnokształcących (język 
polski, rachunki).

PRZYKŁAD GODNY NAŚLA­
DOW ANIA.

F irm a M. Fus tym — zakłady 
m echaniczne i odlew nia m etali, 
Piotrków Tryb. ul. Reym onta 3 
przesłała na ręce Naczelnego Wo 
dza Armii Polsikeij gen. Rydza- 
śm igłego 5 sztuk  5 piroc. Prem io­
w ej Pożyczki Inw estycy jnej 
w artości im iennej zł. 500.-— na 
Fundusz O brony  N arodow ej.
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W SPRAW IE DOPUSZCZENIA 
DO EGZAMINÓW MISTRZOW­

SKICH.
Zgodnie z w yjaśnieniem  M ini­

stra  PirzemyisM. i H andlu z dnia 
15 m a ja  1936 r. Nr. P. A. II 1/99 
do egzam inu m istrzow ski ego 
p rzystąp ić  mogą osoby, niepos la­
da jąjce św iadectw  czeladniczych, 
k tóre przedstaw ią:

1) k a r tę  rzem ieślniczą,
2) zaświadczenie starostw a po­

wiatowego (w Łodzi U rzędu 
Przem ysłowego I instancji) o- sa­
m oistnym  n ieprzerw anym  p ro ­
w adzeniu rzem iosła w  ciągu eo­
na jminiej 6 la t oraz

3) świadectwo ukończenia pu ­
blicznej szkoły dnks zta Ic a jące j 
zawodowej lub ku rsu  dokształ- 
cającego zawód, bądź w reszcie 
dowiód stw ierdzający , że kan d y ­
dat ‘do egzam inu m istrzowskiego 
zatrudn iał p rzed  16 grudnia 1927 
roku  w sw ym  w arsztacie m łodo­
cianych Mb niepełnoletnich p ra ­
cow ników w  charak terze ucz­
niów Mb robotników  n iew ykw a­
lifikow anych w  rzemiośle.

Izba Rzemieślnicza we Lwo­
w ie podaje do wiadomości, że w 
poruźumdenM z Ruńatoriulm O.
S. L. urządza 6-tygodniow y kurs 
ogóMo,kształcący i zawodowy 
dla kandydatów  z wiszystkieh ro- 
dlzai rzemiosł, do egzaminów m i­
si rzowlsik,ich i czeladniczych,
k tó rzy  nieimają uikońozoniej szko­
ły  dokiSzitalcając o zawodowej.

K urs tem rozpocznie się w 
dniu  20.X. b.r. a. odbyw ać się bę­
dzie w  godzinach w ieczornych— 
w Szkole dokształcająco - zawo­
dow ej Nr. II w e Lwowie przy  ul. 
K rasickiego 12.

D nia 27.9 1936 r. w lokalu sali 
Domu Ludowego w Pilicy od­
było się N adzw yczajne Ogólne 
Zgromadzenie członków Związ­
ku  Rzemieśłlniików C hrześcijan  
pod  przew odnictw em  m istrza 
stolarskiego W incentego Fabiań- 
sksiiago z następującym  porząd­
kiem dziennym : 1) zagajenie ze-

KONFERENCJE RZEMIOSŁA 
W  TERENIE.

D nia 25 w rześnia b. r. p rzed­
staw iciele Izby w osobach p(p. 
P rezesa Kopiczyńskiego. W ice­
prezesa Lewandowskiego oraz 
D yrek to ra  Izby p. St. Dobosza 
w zięli udział w  konferencji 
przedstaw icieli Cechów w R a­
domsku.

Tem atem  obrad konferencji 
była spraw a reorganizacji ce­
chów:, legalizacji statutów , spra­
wy przeprow adzania lustracji 
w arsztatów  rzem ieślniczych o- 
raz cały  szereg spraw  ak tu a l­
nych dotyczących interesów  rze­
miosła.

D nia 30 w rześnia b. r. odbyła 
się konferencja  przedstaw icieli 
Cechów w Piotrkow ie, w k tó re j 
z ram ienia Izby wzięli udział 
pp. Prezes Kopczyński i D yr. 
Dobosz. Tem atem  obrad była 
spraw a reorgan izacji Cechów, 
spraw a szkoły dokształcającej 
zawodowej i sp raw a organizacji 
k u rsów  (dokształcających dla 
m istrzów  oraz czeladników.

Kosizt kurisu w yniesie około 
Zł. 15.—  od kandydata.

Na kuns będą przyjm ow ane 
rów nież osoby starające się o 
k artę  rzem ieślniczą w drodze 
dyspensy — a które przed uzy­
skaniem  k a rty  rzem ieślniczej 
m ają poddać się egzaminowi 
kw alifikacyjnem u.

Bliższych inform acji udziela 
i wpisy p rzy jm u je  D yrek c ja  
S zkoły D oks zta ł e a j ąc o - zia w  o do - 
wej Nr. II wie Lwowie -— K rasic­
kiego 12 codziennie od 11—12 
i od 19—20.

bran ia  z powołaniem  asesorów 
i sek retarza , 2) odczytanie pro to­
kółu z poprzedniego zebrania, 
oraz prot. Kom. R ew izyjnej, 3) 
spraw ozdanie z dotychczasowej 
działalności Zarządu, Kom. Ba- 
łotlującej i Rom. K ontrolnej, 4) 
odczytanie spraw ozdania Izhy 
Rzeimieśliniiczej' za 1935 r. oraz

ważniejszych inform acji z  pism 
zawodowych, 5) wygłos zenie re ­
feratów  na tem at: a) ak tualne
spraw y rzemiosła, b) sp raw y  po­
datkowe i p a ten ty  i c) kon tro la  
w arsztatów  rzem. i zwalczanie 
nielegalnego rzem iosła1, 6) uzu­
pełniające w ybory  2-ch człon­
ków  Zarządu i 7) wolne wnioski.

Referaty wym. pod a i c wygło­
sił obecny prezes Jan  Guzik, ap e­
lu iąc do zebranych kol. rzemieśl­
ników  aby  rzeszy li się w Związ­
ku Rzem. Ohrlześc. w  P ilicy i 
p rzez pow iększenie liczby członr 
kaw  i solidną w spółpracę pod­
nieśli w arunk i m ateria lne m ie j­
scowego rzemiosła. P rzy  re fe ra ­
cie o kontro li w arsztatów , posta­
nowiono rozpocząć energiczną 
w alkę z rzemiosłem nielegalnym , 
k tó re  je st bardzo rozpow szech­
nione n,a teren ie Związku.

Kol. W. Fabjańskii w ygłosił re ­
fera t o podatkach i patentach, 
palle i e obow iązują rzem ieślników  
prow adzących w arszta ty  samo­
dzielnie Mlb z l-mą siłą najem ną. 
Zebrani członkowie w  czasie 
odczytyw ania iiniformaicjti z pism 
zawodowych w yrazili uznanie 
dła Zarządu Iżby  w  Kielcach za 
powjziiętą uchw ałę w dn iu  7.IX. 
1936 r. w  .sprawie organizowania 
pow iatow ych kon ferencji gospo­
darczych z udziałem  rzemiosła 
di kupieetw a, na k tó rych  to ze- 
brainiadh będzie można inaiwią- 
zać ściślejszy kon tak t z Izbą 
Rzem ieślniczą i Zw. R/zemieśMi- 
czyrni na, teren ie pow iatu.

ZAPISUJCIE SIĘ 

NA CZŁO NKÓ W  

KAS

BEZPROCENTOWEGO

KREDYTU

RZEMIOSŁA

CHRZEŚCIJAŃSKIEGO

Kurs Z aw o d o w y  we Lwowie

Z ebran ie  Zw iązku  Rzem ieślników Chrześcijan
w Pilicy
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PODATKI I USTAWODAWSTWO PODATKOWE
PRAW A PŁATNIKÓW W P O ­
STĘPOW ANIU ODW OŁAW ­

CZYM.

Z uwagi na to, że w ym iar p ań ­
stwowego podatku  dochodowe­
go na  rok  podatkow y 1936 (Dział
I) w większości w ypadków  zo­
stał juiż przez władze skarbow e 
dokonany, w szczególności o ile 
chodzi o osoby fizyczne, p rzypo­
m inam y o upraw nieniach p ła t­
ników  w  postępow aniu odwo­
ławczym:

WNOSZENIE ODW OŁAŃ.

O d wszelkich orzeczeń władz 
w ym iarow ych mogą być w no­
szone odwołania do- w ładzy od­
w oław czej, k tó ra  rozstrzyga o- 
statecznie. W niesienie odwoła­
nia nie w strzym uje obowiązku 
zapłacenia podatku  w przep isa­
nym term inie an i też p raw a w ła­
dzy do ściągnięci a w ym ierzone­
go- podatku.

O dw ołanie pow inno zawie­
rać: a) imię, nazwisko i adres 
osoby odw ołującej się, b) w ska­
zania konkretnych  zarzutów 
przeciw ko ustaleniom  w ładzy 
w ym iarow ej oraz wskazanie-, w 
jakilm k ie ru n k u  żąda się zm ia­
ny orzeczenia, c) w skazanie środ 
ków  dowodowych, k tó re  da ją  
możność stw ierdzenia praw dzi­
wości przytoczonych w odw oła­
n iu  tw ierdzeń, d) podpis- p ła tn i­
ka lluh jego zastę-pcy.

Odwołanie składa się na piś­
mie za pośrednictw em  te j w ła­
dzy, k tó ra  orzeczenie w ydała 
(odwołanie na w ym iar podat­
ku  -dochodowego składa się -za 
pośrednictw em  miejscowego u- 
rzędu skarbow ego do w łaściw ej

Izby Skarbow ej — W ydziału 
Skarbowego- w Katowicach).

T erm iny  do w noszenia odwo­
łań w ynoszą 30 dni, licząc od 
dnia następnego po otrzym a­
niu nakazu  płatniczego.

O płata stemplowa wynosi: o
il-e różnica w podatku  wynosi su­
mę do ził. 50 — nie pobiera się 
opłaty  s tem plow ej; p rzy  różnicy 
pow yżej zł. 50 do zł. 100 — gr. 
50, pow yżej zł. 100 — zł. 2; za­
łączniki do odwołań — wolne są 
od opłaty  stem plow ej.

UDZIELENIE PODSTAW  
WYMIARU.

Przed upływem  teilmimiu do 
wniesienia odwołania — władze 
skarbow e są obow iązane do 
udzielania zgłaszającym  się p ła t­
nikom  lu b  pełnomocnikom ust­
nych imif-o-rmac.j.i o- podstawach 
w ym iaru.

W ładze skarbow e obowiązane 
są na prośbę pisem ną p ła tn ika  
udzielić m-u :na jego koszt — w 
ter/miinie d n i 7 od dnia wmies.ie- 
nia prośby  — uzasadnienia w y­
m iaru na  piśmie. W niesienie 
prośby o w ydanie uzasadnienia 
w ym iaru zawiesza bieg term inu 
odwoławczego do dnia-, w  k tó ­
rym  uzasadnienie zostanie dorę­
czone.

DOW ODY w POSTĘPOW ANIU 
ODWOŁAWCZYM.

Na poparcie tw ierdzeń odwo­
łania p ła tn icy  mogą składać 
wszelkie dow ody pćlseminie, po­
w oływ ać n a  ko-szt w łasny św iad­
ków  i biegłych, celem stw ier­
dzenia ściśle określonych oko­
liczności-, oraz przedstaw iać do

stw ierdzenia księgi handlowe, 
gospodarcze, zapiiiskii, no ta tn ik i’, 
dokum enty, korespondencję iitp.

G dy -płatnik w yraz i życzenie 
złożenia ustnych w yjaśnień  w 
celu uzasadnienia podniesionych 
w  odw ołaniu zarzutów, należy  
g-o zawiadomić o term inie roz­
poznania odwo-ła-nia p rzynaj­
m niej na 7 dni p rzed  posiedze­
niem  kom isji lub sekcji odwo­
ławczej pod warunkiem , że 
p rz y  w niesieniu odwołania- uiści 
opłatę w wysokości ‘/»% od kwo­
ty  spornego podatku, jed n ak  nie 
m niej ja k  zł. 2 i nie w ięcej ja k  
zł. 50.

W razie całkowitego łub czę­
ściowego uw zględnienia odwoła 
nia opłata podlega zwrotowi.

TERMIN PŁATNOŚCI PO D A T­
KU D OCHODOW EGO.

W ymierzony i uwidoczniony w 
nakazie p łatniczym  podatek  do­
chodow y na rok  1936 w inien 
być uiszczony w  term in ie  do 
dnia- 1 listopada 1936 r.

N akazy pow inny być d-oręezo 
ne p rzynajm n ie j na 30 dni przed 
upływ em  ustawowego te-umiiinu 
płatności;, w  przeciw nym  razd-e 
term in  płatności- upływ a dopie­
ro z 30 dniem  po doręczeniu na­
kazu  łub w ezw ania

P rzyk ład :
N akaz zos-tał doręczony 10 p a­

ździernika — term in płatności 
podatku upływ a z diniem 9 listo­
pada r. b.

łBowyiżej przytoczone uipraw- 
nienlia p rzysługu ją  płatnikow i 
na  mocy postanow ień art. 97, 
101, 102,' 104, 105, 106, 107 i 108 
O rdy n ac ji Podatkow ej (Dz. U. 
R. P. z r. 1936 Nr. 14. poz. 134).

OŚWIATA WYCHOWANIE KULTURA
Uproszczone egzam iny czeladnicze

Związek Izb Rzemieślniczych 
R. P., optierają-c się na uchwale 
Zarządu Związku Izb Rzemieśl­
niczych R. P. z dniai 9.7.36 irl. zwró 
cił się do- M inisterstw a W yznań 
Religijnych i, Oświecenia P ub ­

licznego- ,z prośbą o zalecenie ku- 
ra-t-omium, -aby delegaci ich w  Ko­
misjach egzam inacyjnych cze­
ladniczych p rzy  egzam inow aniu 
kandydatów  i ocenie w yn iku  z 
egzam inu z zakresu elenientar-

n-yah wiadom ości przedm iotów  
ogóin-o-kształcących b ra li pod 
uwalgę i uwzględnia®:

1) w iek -kandydata,
2) rodzaj rzemiosła,
3) miejscowość, w k tó re j k an ­

dydat w ypełn iał obowiązek 
szkolny,
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■sierpnia 1936 i wychowawca młodego pokole­
nia, w łaściciel samodizieł(nej pla-

4) stopień szkoły powszech­
nej, w  k tó re j kandydat pobierał 
naukę.

Miinlisteirlsffłwo Wyzinań R elig ij­
nych i Oświe-cenlia Publiczuego 
przy  piśmie Nr. T1.I P. 3200/36 z 
dnia 26/9/36 nadesłało okólnik 
Nr. 93, sk ierow any do w szyst­
k ich  kurato riów , o: treści nastę­
pu jące j :

OKÓLNIK Nr. 93.
z clni.a 23 w rześnia 1936 r. (III 

P — 3200/36) o w yjaśnien iu  do 
iinistrulkcjii w  spraw ie egzaminu 
na czeladnika.

W zw iązku z w ydaną przez 
M inisterstwo Wyzinań R elig ij­
nych i O św iecenia Publicznego 
i/nisitirnikiciją dotyczącą przepisów  
egzaminu na czeladnika (załącz­
n ik  cło pisama z d n ia  18 kw ietnia 
1936 r. Nr. III TP — 1023/36 oraz 
pismem M inisterstw a Przem ysłu

Listy do
W ielce Szanow ny Panie 

R edak to rze!
O d  k ilk u  ła t jestem  członkiem 

Kom isji E gzam inacyjnej w  okirę- 
gui W ołyńskiej Izlby Rzem ieślni­
czej. P raca m oja w tym  charak ­
terze, muszę przyznać, w na­
szych kresow ych w arunkach  
je s t ani łatw a an t też wdzięczna. 
Do egzam inu zgłaszają się k an ­
dydaci radko należycie prizygo- 
towan.ii, n ie ty le  w sam ym  zawo­
dzie1, ile w> zakresie  ogólnym . 
W prawdzie n ie sp-o tyłka się już 
obecnie tak ich , fctórizyby nie 
w ładali językiem  polskim  ,w sło­
w ie i piśmie, co można zaliczyć 
n a  plłuis naszym  w ładzom  szkol­
nym  ja k  i Izbie Rzemieślniczej, 
k tó ra  p rzez  stałe podnoszenie' w y 
magiań oddziały w u je  ,na rzeinie- 
ślniików w- k ie ru n k u  sam okształ­
cenia.

Jeżeli jed n ak  chodzi o w ia­
domości ogół ne, z dziedziny np. 
geografii, ulstroju Państw a, obo­
w iązujących przepisów  praw a

i H andlu z dnia 21 
r. Nr. P. R. II 3/21, którego odpis 
M inisterstwo pir-zesyła w załącze­
niu, poleca się, ab y  delegaci Ku­
ratoriów  zasiadający  w  Komi­
sjach egzam inacyjnych czeladni­
czych pirzy egzamiinow/ańiu k a n ­
dydatów  i ocenie w yniku z egza­
minu z zakresu  elem entarnych 
wiadomości czytania, pisania, 
rachow ania oraz ewenttuałlmie ry ­
sowania w granicach potrzeb 
danego zawodu, b rali pod uwagę 
i uw zględn iali:

1) w iek  kandydata ,
2) rodzaj rzemiosła,
3) -miejscowość, w k tó re j k an ­

dydat w ypełn iał obowiązek 
szkolny,

4) -stopień szkoły: powszechnej, 
w k tó re j kandydat pobierał n au ­
kę.

1 )y  relkt o r De-pia rt amen tu .
(—) J. Fi/rewuicz

Redakcji
i t. p. — kandydaci (w w iększo­
ści bez szłkół) w dalszym  ciągu 
posiadają  rażące -Wprost niedo­
magania.

I tu dochodzę do przekonania, 
że i same nasze Komisje, czemu 
dziwić się n-ie można, nie są n a ­
leżycie w tym zakresie przygo­
towane.

Należałoby, moim zdaniem, 
zaopatrzyć tak  Komisje jak  i 
wiszyistkilch zdających egzaminy 
uzeimieślniicze w  odpowiednio 
opracow ane (w -sposób bardzo 
popularny, a jednak  m etodycz­
ny) podręczniki.

N iedom agania te  n ie  są naj- 
ipiraiwjdopodobniej naszą w ołyń­
ską w yłącznością i is tn ieją  za­
pewne na całym  terenie b. zabo­
ru rosy jsk iego  z wyjątki-em m o­
że dawlmego Królestw a.

Podr-ęcizmdk, o- k tó rym  myślę, 
powiinienby zaw ierać o-gólny m a­
teriał obejm ujący to wszystko, 
co rzem ieślnik p-owiniein w ie­
dzieć jako obywateli, nauczyciel

cówlki gospodarczej, (obecnej 
łub przyszłej) i członek organi­
zacji zawodowej. W tedy m ógł­
b y  oddać nieocenioną przysługę 
sam orządow i rzem ieślniczem u w 
dziedzinie ośw iatow ej.

D latego rzucam  myśl, aby In­
sty tu t N aukow y inn. Marstzałka 
Piłsudskiego zajął się tą spraw ą, 
ogłaszając konkurs na odipowie- 
dnie prace. W dziedzinie nasze­
go piśanieninilcitwa zawodowego 
m ogłoby to odegrać dużą rolę, 
chociażby przez samo rozbudze­
nie w  szerszeni ogóle <za in tereso­
w ania tym  tematem.

Jeżeli chodzi o koszta, to nie- 
wątpiię, że znalazłyby się odpo­
wiednie na to kw oty w budże­
tach poszczególnych Izb Rzemie­
ślniczych, k tó re  tą spraw ą są za­
interesowane.

Łączę w yrazy  poważania

(—) Tadeusz Tarnaw a

Członek Kom isji Egzam inacyj­
nej z W ołynia).

Unieważnienie świadectw
Uindeważn-i-a się świadectwo eze 

ladmicze dla zaw odu dekarsk ie­
go na  nazw isko W ładysław a 
Einsteina zam ieszkałego w W ą­
brzeźnie — Szosa Chełm ińska 3.

Zgubiono zaświadczenie o u- 
zfdołnieniu zawodowym, up raw ­
niające do samoistnego prow a­
dzenia rzem iosła kraw ieckiego, 
wydane/go przez Izbę Rzem ieśl­
niczą we W łocław ku dn. 14.VIII 
1935 r. Nr. K. U. W. 956 na na­
zwisko Uiryna- Izraela K ow al­
skiego.

U niew ażnia się świadectwo 
czeladnicze, w ydane dn. 7.X.1927 
r. p rzez Cecli Śluisarsko-Kowal- 
sikii w U niejowie, ma nazwisko 
S tanisław a W aw rzyńskiego.

P renum erata  w raz z B iuletynem  Instytutu  N aukow ego Rzem ieślniczego: kw arta ln ie  zł. 2, półrocz­
n ie zł. 4, rocznie zł. 8.

C eny ogłoszeń: 'h  strony — zt. 300, l /» — zt. 160, V* — zt. 85, V* — zt. 45, */» — zt. 22.50. W tek śc ie  25% drożej.
U niew ażn ien ie  św iad ec tw  zt. 1.50.

W ydawca: Związek Izb R zem ieśln iczych  R. P. R edaktor: W ŁADYSŁAW  GLNDRICH

Zakl. Graf. „Polska Zjednoczona" Nowolipie 2.


